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Stron. Ludowe popiera „Polski Blok Katolicki"
przy wyborach Rady m. Krakowa

Kraków, 20. XI. Obradujący w dniu 19. XI. br. 
w Krakowie zarząd okręgowy Stronnictwa Ludo
w ego zajm ował się m. in. kwestią udziału człon
ków S. L. w wyborach m iejskich w Krakowie i po
wziął w te j sprawie następującą uchw ałę:

„S . L. postanawia nie występować w w a 'cc  wy
borczej w Krakowie jako organizacja polityczna. 
Co się zaś tyczy, udziału poszczególnych członków

S. LL. w wyborach krakowskich, pozostawia im 
zarząd wolną rękę, przy czym stwierdza, iż
STAW IAN IE k a n d y d a t u r  p r z e z  c z ł o n 
k ó w  S. L. PO STRONIE POLSKIEGO BLOKTJ 
KATOLICKIEGO, KTÓREMU PATRONU JE KS.

M ETRO PO LITA SAPIEH A, 
tudzież popieranie tych kandydatur, bynajm niej 
nie godzi w solidarność partyjną".

  ....

Wielkie zwycięstwo
nad

Salamanka, 20. XI. (P A T ). Dnia 17 b. m. w o j
ska gen. Franco zakończyły zwycięsko bitwę nad 
Ebro, którą uważa się za najważniejszą bitwę obec
nej wojny domowej. W ojska barcelońskie w ycofały  
się na drugi brzeg rzeki, pozostaw iając we władzy 
w ojsk gen. Franco cały prawy brzeg Ebro.

Bilans tej bitwy wyraża się następująco: straty 
wojsk barcelońskich sięgają 75.000 żołnierzy zabi-

wojsk g@n. France
Ebro

tych, rannych i wziętych do niew oli. Ponad to w o j
ska gen. Franco zdobyły: 14 armat, 45 moździerzy, 
181 ciężkich karabinów m aszynowych, 213 ręcz
nych karabinów m aszynowych, 24.114 karabinów 
ręcznych, 13 czołgów  pochodzenia sowieckiego, 17 
czołgów  również pochodzenia sowieckiego zostało 
zniszczonych. Bardzo ciężkie straty poniosło także 
lotnictw o w ojsk  barcelońskich.

Rzqti gen. franco ostrzega creed nabfwanłera 
liiszporiskkh dzieł sztuki

Burgos, 20. XI. (P A T ). Rząd gen. Franco w H i
szpanii, który stale jest in form ow any o sprzedawa
niu cudzoziem com  przedm iotów sztuki, przywła
szczonych przez władze barcelońskie na teryto
riach im podległych, przestrzega nabywających 
przed niebezpieczeństwem jakie przedstawia dla 
nich nabywanie przedm iotów sztuki o pochodzeniu 
niepewnym lub wyraźnie nieprawnym.

W ielka ilość dzieł sztuki ze zbiorów oficjalnych 
i prywatnych przejętych przez władze barcelońskie 
jest doskonale znana i skatalogowana, łatwo więc

te przedm ioty m ogą być wykryte i rozpoznane. Już 
obecnie agenci rządu gen. Franco są w posiadaniu 
wiadom ości o m iejscach, w których wiele z tych 
przedm iotów sztuki się znajduje i z czasem rząd 
w Burgos przedsięweźmie odpowiednie kroki, zgo
dnie z przepisami prawa m iędzynarodowego, celem 
odebrania i zwrócenia ich prawowitym w łaścicie
lom z oczywistą i nieuniknioną szkodą dla ich obec
nych posiadaczy, których przestrzega przed nie
ważnością podobnych transakcji.

-OQO-

Program „Dnia Curie**
W arszawa, 20. X I. (P A T ). W  ramach tygodnia 

przeciw rakowego w Polsce (21— 30. X I.) dzień 23 
bm. wyznaczono na „D zień  Curie", pośw ięcając go 
uczczeniu pam ięci genialnej naszej rodaczki, która 
J udzkoTV,na êZ*en*e rac*u w sPaniale przysłużyła się

Program  tego dnia obejm uje o godz. 10 rano
brow Y  nabożeństw°  w katedrze św. Jana, cele- 

ne przez Ks. Biskupa Szlagowskiego, złoże

nie w ieńców  przed pomnikiem M arii Skłodowskiej- 
Curie, wieczorem  trasm isję radiow ą z Paryża 
z otw arcia m iędzynarodowego tygodnia przeciw ra
kowego. —  O godz. 22.25 przem ówi przez radio 
P. Prezydent R zplitej P rof. I. M ościcki.

Staraniem K atolickiego Związku Polek odbędzie 
się w tym dniu odczyt p. t. „W alka z rakiem i udział 
w n iej kobiet".

 : oqo: --------

Tr agiczna śmien
Lwów , 20. X I. (PA TY  w. - — no -Lwów , 20. X I. (P A T ). W czoraj wieczorem po

w racał z Cieszyna do Lwowa autem dyrektor la
sów państwow ych we Lw ow ie inż. Konrad Szubert 
w towarzystwie inż. W archałow skiego i szofera. 
Na 17-tym kilometrze przed Janowem w powiecie 
jaw orow skim  wskutek defektu ham ulca lub kie
row nicy sam ochód w jechał na słup telegraficzny, 
obalając go i przeryw ając kom unikację telegra
ficzną, po czym wpadł do rowu, w yw racając się od 
góry  kołami. Dyr. Szubert został przygnieciony ca
łym ciężarem wozu i zginął na m iejscu . Inż. War- 
chałowski odniósł lekkie obrażenia, szofer, który 
wyszedł bez szwanku, w idząc trupa sw ego przeło
żonego, usiłow ał z rozpaczy popełn ił sam obójstw o,

czemu przeszkodził w ostatniej chw ili inż. W archa- 
łowski. Zwłoki śp. dyr. Szuberta przeniesiono do 
domku dróżnika, a rastępnie przewieziono do kost
nicy we Lwowie. Auto pozostaw iono na miejscu 
do dyspozycji władz.

BUDOW A N AJW IĘK SZEG O  OKRĘTU.
Waszyngton, 20. XI. (P A T ). Departament ma

rynarki zawarł kontrakty na budowę 3 krążowni
ków o wyporności 35.000 ton. Budowa tych trzech 
okrętów będzie kosztow ała około 150 mil. dolarów.

 O-------

Politechniki lwowska zawiesiła 
wykłady

Lwów, 20. XI. (P A T ). W  następstwie niedopu
szczalnych dem onstracyj niektórych grup m łodzie
ży akademickiej na Politechnice lwowskiej, rektor 
Politechniki zawiesił wykłady i ćwiczenia aż do 
odwołania.

W  sobotę rozesłała lwowska PAT-iczna nastę
pujący komunikat o fic ja ln y :

„W czoraj w godzinach po południowych na sali 
rysunków Politechniki lwowskiej nieznani spraw
cy napadli na dwóch studentów żydów, zadając 
im rany cięte.

Niezależnie od tego w związku z toczącym  się 
dochodzeniem dyscyplinarnym  przeciwko jednemu 
ze studentów Politechniki grupa młodzieży usiło
wała demonstrować w gmachu Politechniki, roz
rzucając równocześnie ulotki, szkalujące senat 
i grono.nrofesorskie. Rektor Politechniki oburzony 
tego rodzaju postępowaniem  młodzieży zawiesił 
wykłady i ćwiczenia do odwołania".

Zgon kró&wsj norweskiej
Londyn, 20. XI. (P A T ). Królowa norweska 

Maud zmarła dzisiaj rano w klinice, w której była 
poddana operacji 16 listopada.

Królowa Maud urodziła się w roki.) 1869, była 
córką króla Edwarda VII. W  r. 1896 wyszli za 
mąż za księcia Karola duńskiego, który w r. 1905 
w stąpił na tron norweski jako Haakon VII. Ze 
związku tego urodził się książę OIav, który w r.
1929 Ożenił się z książńiczką Martą szweazką.

Ks. Windsor wród do Anglii
Londyn, 20. X I. (P A T ). „Sunday P ictoria )" za

powiada, ::ż książę G loucester ma być mianowany 
wicekrólem  Indyj. Lord Lińlithgow wkrótce ma 
ustąpić ze stanowiska wicekróla;

Książę W indsor w początkach 1939 r. udaje się 
do Egiptu i T urcji a następnie w marcu do Lon
dynu. Po krótkim pobycie w Londynie ks. W ind
sor w yjedzie do południowej A fryki, poczym  osta
tecznie ma pow rócić do A nglii.

Ucisczka żydów czeskich od mozaizmu
„L idovś L isty" notują, że w Pradze i na prow in

c ji zauważono ostatnio wielki w zrost odstępstw ży
dów od mozaizmu. Gdy w r. 1930 liczba osób porzu
cających wiarę żydowską w ynosiła 73, w r. 1931 —  
81, w 1932 —  73, w 1933 —  73, w 1934 —  48, 
w  1935 —  67, w 1936 —  100, w 193? —  65, w roku 
bieżącym , w ciągu 10 m iesięcy aż 203 z w idocz
nym nasileniem w ostatnich tygodniach. Interesu
jącym  szczegółem  jest także, że w okresie od 1. I.
1930 do 31. X. 1938 w Pradze zanotowano 832 na
rodzin żydowskich, natomiast 2.617 zgonów.

Te ostatnie cy fry  są prawdopodobnie dowodem 
nie tyle m ałej płodności żydów ile faktu, że m łod
sze pokolenie żydowskie jest bezwyznaniowe i dzie
ci sw oich nie zapisuje w gminie żydowskiej. W y
jaśniałoby tc również tajem nicę, skąd rekrutują 
się te wielkie ilości w olnom yślicieli czeskich, któ
rymi tak chwalił się ostatnio kongres w olnej m y
śli w Londynie. (K A P ).

KRADZIEŻ KLEJNOTÓW .

Londyn, 20. XI. (P A T ). Na przedm ieściu Isling- 
ton bandyci napadli na urzędnika w ielkiej firm y 
jubilerskiej,' niejakiego Leslie Coot’a. Związawszy 
go i zabrawszy mu klucze dostali się do" sklepu 
jubilerskiego;, skąd skradli klejnoty na sumę kil
kudziesięciu tysięcy funtów szterlingów . Następ
nie w yw iózłszy go za miasto rzucili do . przydroż
nego strumienia. K iedy bandyci oddalili się Leslie 
Coot zdołał w ydostać się na brzeg i zaalarm ować 
policję .

— —oOo-----
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Elto kandyduje do Rady Miejskiej
w Krakowie

W ciągu soboty i niedzieli zgłoszono w  Głównej 
K om isji W yborczej następujące listy kandydatów 
do Rady M ie jsk ie j:

W SPÓLNA LISTA POLSKIEGO BLOKU 
KATOLICKIEGO I CHRZESCIJAŃSKO-NAROD. 

FRONTU SAM ORZĄDOW EGO.

OKRĘG I.
E. Jakubowski, prez. Krak. K ongregacji Kupiec

k ie j ; A l. A delm ann; A . Jaro„z, prez. Zw. Rzemie
ślników K rakow skich ; inż. A . Różański, prof. U. J., 
dr J. P niew ski; W ł. Michalski, w izy t.: B Pochm r r- 
sk i, dr T, Miksiewicz, adwokat; H. K urek; dr H. 
Bobkowska-Czerwińska; Z. F ischerow a; A. Szar- 
ski. kupiec; St. F unek, J. W odnick i; L, W iadrow- 
ski; P. Jurkiewicz.

OKRĘG II.
Dr J. Smoleński, p rof. U. J . ; dr W. Bogdanow

ski J. Zachemski. dyr. gim nazium . inż. J. Sawiń
ski ; dr Wł. W olter, p ro f U. J . ; R. L aureck i; An. 
Zydroń; J. D ębosz; Fr. N estorowicz Cz Czarnec
k i; A. M arski; inź. St. Szem pliński; Fr Piątkow
ski; St. Dudek,

OKRĘG III.
M. Siatka; dr Br. Kuśnierz, adwokat; dr K. P io

trowicz, dyr, Riblj. P. A . U., mgr. K. Turowski, red. 
„Głosu N arodu "; K. K ieroński; dr W P ietras; 
A. Sow ów na; J. M achlow ski; T . Tabeau; W ł. Bu
kowski; A. M alarz; K. Dziedziniewłcz.

OKRĘG IV.
Inż. Z. Bielski, prof. Akad. G órn iczej; dr. Bole

sław Czuchajowski, re jen t; dr Boi. .Rozmaryno- 
wicz, adwokat; J. Kuhn, kupiec; J. M iklasiński; 
Wł. W iniarski; K. G esing; T. K ow alik ; M. Dwo- 
rzakowa; M. H erforthow a; Fr. R a jtar; Z. Łabu- 
zek; K. K asprzyk; W . K w inta; A . R óżycki; Wł. 
Sokołowski.

OKRĘG V.
Marian Dąbrowski, naczelny red. „Ii K. C.“ ; dr 

J. Gwiazdomorski, prof. U. J .; Ad. Skotnicki, poseł 
na S e jm ; inż. I. Stel la-Sawicki, prof. Ak. Górni
cz e j; inż. Henryk B łaszczyk; Aug. T urow icz ; J. 
Orem us; dr J. B atko; St. R ąb ; A . K unce; K. R cw - 
ezyński; inż A l. K ubiczek; W . K arp; L. T rąba; T. 
Kucharczj-k; J. Zachara.

OKRĘG VL
Wł. Jung, gen. dyw .; dr R. Ż ak ; K. Podgórczyk; 

dr A . Dobrowolski, adwokat; dr M. Kam berski; 
M. K ow alów ka; dr J. T opoln ick i; Wł. C zech; M. 
Bogdanikówna; J. N alepa; J. G ronuś; J. H aczyk; 
K. Ogonow ski; W ł. Stankiewicz.

OK RĘG VII.
J. T onoła ; dr I. K orow a; W . G łebiczow a; Wł. 

Grzanowski; A l. M ołodeclci; Z. M oskałówna; A. 
W alter; K. F lorek ; B. Ludw iak; Fr. K orona; W. 
Ig liń sk '; Fr. C hyliński; L. Sołtys; K. W odarczyk.

E B E B H B

OKRĘG Vłll.
W B ajorek ; H. K aw ka; M. D iehstl-D ąbrow a; 

J. Pankow ski; J. P aleta; Sz. O soba; inż dr J. 
K rause; prof. Akad. G órn .; K. P acu łt; J. K oźbiał; 
P. H offm an ; Ed. M alanek; Fr. Rzeszutko; F. Za- 
la „iew icz ; St. Pałka, Fr. Janota.

OKRĘG IX .
K ł. kar W l. R yba; St. K operny; Ed. Sroczyń

sk i; A . Stawarz; St. R okita ; St. Ł aptaś; A . Jaw or
sk i; J. K ow alik ; J Siw ek; T . B artnicki; Fr. Mię- 
dzik; m gr M. W oja s , W . K isielew ski; J. Kowal.

OKRĘG X,
Ks. mgr H. W eryński; dr M. Św igost; dr Z. Wu- 

satowski. adwokat; Fr. W argock i, W ł. Dziewoń
sk i; W . Brzezińska; inż. J C zu j; M. Rupniew ski; 
Cz N iziński; W?. P łatek; F r  Tuchow ski; K. Mar- 
szal.

„N A R O D O W A  LISTA  K AN D YD ATÓ W " 
(Stronnictw o Narodom e)

Okręg I :  p rof. i j .  J. St. Pigoń. — Okręg II : Fr. 
Je.ionkiewicz. —  Okręg III : W. Ogroaziński. — 
Okręg IV : dr A . Pozowski, adwokat. —  Okręg V  : 
płk. T. W ołkowieki. —  Okręg V I: S. Zierak. —  
Okręg V II : Fr. Szumański. —  Okręg V III : F. Gnia
dek. —  Okręg I X : dr O. Stuhr, adwokat. —  
Okręg X : ks. A . Szepieniec.

LISTA  P P. S.
Okręg I :  Z. Bocian, mgr Z. Gross. —  Okręg II: 

J. Sawicki. —  Okręg III: S. Czerwieniec, dr A . 
Jajdak, adwokat. —- Okręg IV : K. Przybyś. —  
Okręg V : M. Mustek, dr Lidia Ciołkoszowa. —• 
Okręg V I: R. Bator. —  Okręg V II: M. Bobrowski, 
M. Statter. —  Okręg V III : dr J . Rozenzweig, adwo
kat. —  Okręg IX : dr R Szumski, —  Okręg X : 
A . Ciołkosz.

LISTA „REPREZEN TACJI ZJEDNOCZONEGO 
ŻYD OSTW A M IASTA K R A K O W A ".

Okręg I V : A . Apte. —  Okręg V I I ; F. Stempel. 
Okręg V III: dr I. Schwarzbart. —  Okręg IX : H. 
Taubman.

RÓŻNE LISTY.
Okręg II: Fr. W ojtyński.

W  nlcręgu V  zgłoszono listę „K om itetu Obywa
telskiego Gospodarczej Rozbudowy Krakowa" ż L. 
Warthem na pierwszym m iejscu.

Okręg V III: „Bezpartyjne Zjednoczenie Gospo
darcze": dr M ojżesz Griiss.

W okręgu IX  zgłoszono dwie listy „dzikie", na 
jednej figuru je  na pierwszym m iejscu Rajmund 
Żebracki, na drugiej dr P. Rysiewicz. prof. gimn.

Okręg X : „O gólna żydowska lista w yborcza ": 
dr A l. Adler, adwokat oraz lista bez nazwy z Fr. 
Dzielińskim na czele.

 ooo-----

Wiadomości sportowe
* — ■ — r—       - « " »          ■ II IIIIIii  I

W łoihy-Szwajcaria 2:0 (1:0)
Bolonia, 20. XI. (Telef.). W  międzypaństwowym 

meczu piłkarskim rozegranym między Włochami 
i Szwajcarią, zasłużone zwycięstwo odnieśli Włoai 
2:0, mimo że orne bramki padły raczej przypadko
wo. Pierwszą zdobył bowiem z nieoczekiwanej sy
tuacji Golazzi, a druga padła dla W łoch ze samo
bójczego strzału gracza Szwajcarii.

W a r s z a w a -Ł ó d ź  5:1 (3:0)
Warszawa, 20. XI. (Telef.). Warszawa w meczu 

piłki nożnej pokonała wysoko reprezentację miasta 
Łodzi 5:1. Bramki zdobyli dla Warszawy Kisieliń
ski z karnego, Przybysz Knioła i Jażnicki. Dla 
Łocizi honorowy punkt zdobył Lewandowski.

Liga szczyDiórnfaka utworzona
Warszawa, 20. XI. (Telef.). W  dniu dzisiejszym 

na zebraniu Polskiego Związku Piłki Ręcznej utwo
rzono pulę fthałowĄ w szczypiórniaku, w której we
źmie udział 8 najlepszych zespołów polskich.

Uchwalono też, źe od przyszłej jesieni rozgry
wane zostaną mistrzostwa w szczypiórniaku pań 
na boiskach piłkarskich, a zespoły pań będą liczyiy 
po 11 zawodniczek; gra zaś będzie trwała 20 min.

Na prezesa Związku wybrano gen. Jur-Gorze- 
•łiowskiego.

——OOO—

Krakowska Liga Okręgowa
Po niedzielnych rozgrywkach o mistrzostwo Ligi 

krak. tabela jest następująca:
gier pkt. bramek

1. Fablok 8 14 25:9
2. Krowodrza i 12 21:9
3. Tarnovia i 10 23:12
4. Olsza 6 8 14:7
5. Podgórze 9 i 11:12
6. Zwierzyniecki 8 i 11:22
7. Mościce 5 6 16:0
8. ZS. Chełmek 7 ó 13:13
9. Makkabi 5 ■i 7:14

10. Korona 8 j! ę K 10:21
11. Grzegórzecki 7 1 ■5:28

OLSZA — CRACOVIA Ib  4:2 (2:1).
(c) W  ramach rozgrywek pucharowych, Olsza 

uzyskała zasłużone zwycięstwo nad niezgraną. dru
żyną Cracovii, która wystąpiła w osłabionym skła
dzie. Przewaga zwycięsców trwała przez cały mecz, 
a okresami miało się wrażenie treningu na jedną 
bramkę. Pierwszą bramkę dla Olszy uzyskuje Fo- 
ryszowski; wyrównał Kłeczka. Ponowne prowadze
nie uzyskuje Malarz z woinego pięknym ostrym 
strzałem. Po pauzie Olsza gra coraz lepiej, nato
miast Cracovia opada na siłach. W tym okresie 
bramki padają ze strzałów Konopka i Kaczmarskie
go dla Olszy-, E w  ostatniej minucie Roczniak, który

był jedynym wartościowym graczem u pokonanych, 
dobija strzał Klęczki.

FABLOK —  PODGÓRZE 3:3 (0:1).
Boisko Podgórza coś nie sprzyja Fablokowi. Mi

mo nowiem silnej przewagi w drugiej połowie nie 
wiele brakowało, by drużyna chrzanowska zeszła 
nawet pokonana, Podgórze bowiem prowadziło 
przed końcem 3:2 i tylko niefortunne wypuszczenie 
piłki przez bramkarza tej drużyny uniemożliwiło 
Podtrórzowi zdobycie obu punktów. Gra nie stała na 
zbyt wysokim póziomie, była przy tym niepotrzeb
nie prowadzone zbyt ostro Do przerwy dość równo
rzędna po pTzerwie wykazała silną przewagę Fa- 
bloku, którego atak zasypywał strzałami dobrze 
broniącego bramkarza Podgórza. Podkreślić należy 
wielka ambicję i ofiarność graczy Podgórza, którzy 
mimo dobrej gry Fabioku nie ustępowali. Do przer
wy bramkę dla Podgórza strzelił najlepszy obo„ 
Kasiny jego gracz Szyrski. Po przerwie dalsze bram
ki dla Podgórza zdobyli Kasina z karnego i W ojtas 
dla Fabioku, najlepszy jej gracz Riesner 2 1 Mocz
ko 1. Sędzia p. Arczyński, dopuścił niepotrzebnie 
miejscami do ostrej gry.

WISŁA Ib  — GARBARNIA Ib 4:2 (3:0).
Młodzi piłkarze W isły nie speszyli się w  tym me

czu widokiem 5 ligowych graczy Garbarni i z m iej
sca zabrawszy się do gry, uzyskali do przerwy pięk
ny wynik, po dość dużej nawet przewadze. Gorzej 
było natomiast pc przerwie, Garbarnia „wzięła na 
ambit" i stopniowo zaczęła odrabiać utracony te
ren. Za wielka jednak była różnica do wyrównania 
i W isła zeszła zwycięską z boiska Bramki zdobyli 
Giergiel, najlepszy gracz W isły 1, Kidacki 2 i Obtu- 
łowicz 1. Dla Garbarni Kopczyński i Stankusz z kar
nego. W  W iśle w ataku poza Gierglem reszta zagra • 
ła bardzo słabo. Sędziował p. Toliński do przerwy 
doskonale, a nie wiadomo czemu po przerwie bar
dzo źie.

KORONA — MAKKABI 2:2 <0:0).
Gra do pauzy żywa i interesująca: Korona gra

jąca ofiarnie miała w tym okresie więcej z gry, lecz 
grasze jej zmarnowali szereg doskonałych sytuacji.

Po pauzie gra zaostrzyła się. Dla Makkabi, ma
jącej znaczną chwilową przewagę 2 bramki zdobył 
Bester, nie bez winy bramkarza Korony, który prócz 
tego zupełnie zadowolił. Korona zrewanżowała się 
bramkami zdobytymi przez W ojnowskiego i Syrka, 
którego piękny wolny dobił Piekarz w ostatniej 
minucie gry.

KROWODRZA — ZWIERZVNIF-CKI 3:C (>:#).
(c) Dzielnicowe „derby" przyniosły zwolennikom 

drużyn wiele emocji. Po grze ostrej lecz otwartej, 
zwycięstwo w pełni zasłużone, przypadło drużynie 
technicznie zaawanaowanej i bezwzględnie lepszej 
Z początku Zwierzj niecki silnie zaatakował i zda
wało się, że mecz rozstrzygnie na swą korzyść. Nie
stety, błąd bramkarza W róbla przytomnie wyko
rzystuje Psonka i uzyskuje prowadzenie dla Kro
wodrzy. Gospodarze jednak rzucają wszystkie siły, 
aby wyrównać. Po pauzie uciekają się nawet do gry 
brutalnej, lecz b. dobrze sędziujący dr Lustgarten, 
utrzymuje drużyny w karbach, a nawet rozgorza
łych kibiców poleca usunąć z trybun. Psonsa po 
przeboju podwyższa wynik do 2:0, a następnie Mo
lenda przebijając się pięknie przez obronę ustala 
wynik meczu nie bez winy bramkarza Zwierzyniec
kiego. " -

MOkUICE — GRZEGÓRZECKI 3:1 (2:0),
(f) Mościce odniosły spodziewane zwycięstwo po 

bardzo dobrej grze, czym zaimponowali nawet zwo
lennikom Grzegórzeckiego. Sama gra stała na dość 
wysokim poziomie, prowadzona szczególniej ze stro
ny Grzegórzeckiego bardzo ostro. Ostrożność jednak 
graczy Moście nie przyprawiła ich o jakieś obraże
nia. Tempo prZez cały przeciąg meczu bardzo żywe, 
które Muścice wytrzymały lepiej niż drużyna Grze-- 
górzeckiego. Bramki zdobyli Cholewa 2, \i tym jed
ną z karnego oraz Oprych dla Moście a  Maj z 
karnego dla Grzegórzeckiego. W  Mościcach na wy
różnienie zasługują Cholewa doskonale prowadzą
cy atak i jego współpartner Ornych, reszta na do
brym poziomie. Z Grzegórzeckiego dobrze zagrali 
Strugała w ataku i Maj na obronie- Natomiast bar
dzo słabo zagrały nowe skrzydła, którym nawet nte 
wiele pomogła ich lotność. Sędzia p. Seidner A. — 
dobry.

TARNOVIA — ZS CHEŁMEK 2:1 (2:1).
Rozegrany w- Tarnowie pomiędzy powyższymi 

zespołami mecz o mistrzostwo Ligi „rak. przyniósł 
zasłużone zwycięstwo Tarnovii, dia której bramki 
zdobyli Roik 1 i Majętny. ZS Chełmek bardzo do
brze zagrał jedynie ostatnie 2f min. Do tego mo
mentu stroną przeważającą była Tarnovia. Bramkę 
dla ZS Kramer. Sędzia p. Stopa.

 ooo----
W  piłkarskich spotkaniach towarzyskich roze

granych w niedzielę Cracovia wygrała z Wartą w 
Zawierciu 2:1 (1:0), Rach pokonał w Karwinie tam
tejsza. Polonię 5:0 (1:0). AKS wygrał z Zaolziem 
z Trzyńca 7:0 (1:0).

W  towarzyskim meczu bokserskim rozegranym 
w Warszawie między Polonią o Wartą (Poznań1 
zwycięstwo odniosła Warta 9:7.

 OQO -
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Kalendarzuk katolicki
PONIEDZIAŁEK 21 LISTOPADA. Ofiarowanie 

N. M. P. Święto to było znane na Wschodzie już w 
VIII wieku, zaś w Anglii w wieku XI. Papież Syk-

\jV 10ZS2erzyI je na cały Kościół w r. 1585.
W schód słońca o godz. ?.06, zachód o godz. 15.37.

ugość dnia 8 godzin 31 minut.

"Kronika krakowska
p a n ie  m u s z ą  z d e j m o w a ć  k a p e l u s z e  w

TEATRZE. Dyrekcja Teatru miejskiego im. J. Sło
wackiego zwraca uwagę, iż panie, zajmujące m iej
sca na widowni teatru obowiązane są do zdejmo
wania kapeluszy z wyjątkiem płaskich toczków. 

 oO o-------
Kom unikaty

ODCZYT KS. KOŚMY P. T. „WSPOMNIENIA
Z WOJNY". W  poniedziałek 21 b. m. o godz. 18-ej 
w sali przy placu Jabłonowskich 3, I. p. ks. Kosma 
Kapucyn wypowie dalszy ciąg odczytu pt. „W spom 
nienia z wojny".

„POZNAJMY SPISZ, ORAWĘ I ZIEMIĘ CZA 
DECKĄ". Pod tym hasłem rozpoczyna się w ponie
działek 21 bm- cykl odczytów, urządzonych stara
niem Akademickiego Koła Krajoznawczego i Koła 
Historyków S. U. J. Pierwszym z tego cyklu będzie 
odczyt zasłużonego bojownika o polskość Spiszą i 
Orawy ks. dra Ferdynanda Machaya p. t. „Jak wal
czyłem o swoją polskość". Odczyt odbędzie się 21. 
XI. o godz. 18 w auli Uniwersytetu Jagiellońskiego.

CYKL ODCZYTÓW DLA KUPCÓW CHRZEŚCI
JAŃSKICH. Krakowska Kongregacja Kupiecka u- 
rządza dla kupców chrześcijan w czasie od 24 listo
pada do 13 grudnia cykl odczytów z dziedziny orga
nizacji i techniki handlu.

 oO o-------
REPERTUAR TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO.

Poniedziałek, 21. XI. wiecz. przedstawienia nie 
będzie.

W torek, 22. XI. „Rodzina Whiteoak'ó\v“ .
środa, 23. XI. „Balladyna".

REPERTUAR KIN:
ADRIa : „Granica".
APOLLO; „Chicago" (Tyrone Power, A. Faye).
KINO DOMU 20ŁNIERZA: Od soboty 19 listo

pada 1938 r.: „W rzos".
Ł. O. p . p .. „Osma żona Sinobrodego".
MUZEUM: „M oja gwiazdeczka" (Shirley Tempie) 

oraz „Północ wola".
PROMIEŃ: „Druga m łodość" Stępowski i Gor

czyńska.
SCALA: „Jezebel" (Bette Davis).
STELLA: „Czarny korsarz" (Verrati).
ŚWIT: „Ostatnia brygada" w /g  Dołęgi Mosto

wicza-
SZTUKA: „Ostrożnie profesorze".
UCIECHA: „Więzienie bez krat".
WANDA: „Czardasz". W  roi. głównych: Szóke 

Szakali, Tune Knight, Michael Barlett.
 oO o-------

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO. W ponie
działek z powodu przedstawień dla młodzieży krak. 
szkół średnich (wysprzedane) — wieczorem przed
stawienia nie będzie. W  środę „Balladyna" J. Sło
wackiego w inscenizacji dyr. K. Frycza z Z. Jaro
szewską w roli tytułowej.

„RODZINA WHITEOAK’ÓW MAZO DE LA RO 
CHE. Przerobiona przez autorkę kanadyjską Mazo 
de ia Roche z jej głośnej powieści sztuka p. t. „R o
dzina W hiteoak’ów" wejdzie na repertuar teatru 
miejskiego we wtorek 22 b. m. w  opracowaniu re
żyserskim Stanisławy W ysockiej. Znakomita arty
stka ukaże się w jednej z najsłynniejszych swych 
kreacji, odtwarzając postać stuletniej babki rodu 
W hiteoak’ów, będącą uosobieniem niewygasłej 
energii życiowej, zdrowego rozsądku i odczucia rze
czywistości. Liczną jej rodzinę, złożoną z szeregu 
zróżniczkowanych i ostro przez autorkę podryso- 
wanych typów, odtworzą: A. Klońska, H. Brochoc- 
ka, P. Kowalewska, Burnatowicz, Z. Mrożewski, K. 
Opaliński, A. Possart, L. Ruszkowski, S. Turski. -  
Sztukę przetłomaczyła Julia Rylska.

TOTI DAL MONTE I L. MONTESANTO. Naj
sławniejsza śpiewaczka świata Toti dal Monte oraz 
znakomity pierwszy baryton opery mediolańskiej 
Luigf Montesanto, których koncerty są wszędzie 
Pierwszorzędną sensacją artystyczną, wystąpią w 
Krakowie tylko jeden raz. a to we wtorek, 22 bm. 
w Starym Teatrze.

~ :o (jo :

Założenie chrześcijańskiej hurtowni
K upiectwo polskie w Krakow ie od dawna od- 

uwało brak chrześcijańskiej hurtowni towarów 
^porywczych, która by uniezależniła kupców chrze. 
-scijanskich od żydowskich hurtowników. Od dłuż
szego czasu czyniono starania, aby założyć taką 
T n* OUJllę ' ubiegłą niedzielę odbyło się w sali 
z y  Przem ysłow o-H andlow ej zebranie kupców 
rakowskich, na którym uchw alono założyć apół- 

cizielmę p. f . „H urtow nia  K upców  P olsk ich ". —  
c w alono statut i w ybrano Radę Nadzorczą. H ur

townia będzie czynna od 1 stycznia 1939 r.

Szkoła barakowa w centrum Krakowa
Od dłuższego czasu mówi się w Krakowie, że 

ze względów urbanistycznych, szkoła barakowa im. 
św. W ojciecha na placu Biskupim ma być rozebra
na. Barak szkolny nie odpowiada zupełnie wym o
gom higieny X X  wieku, a w dodatku w salach 
szkolnych pobiera naukę po 60 chłopców w jednej 
klasie, i to na dwie zm iany!! Zdawałoby się, że 
taki stan szkolnictwa powszechnego nie powinien 
być tolerowany w śródm ieściu Krakowa, który ma 
am bicję zwać się polskimi Atenam i. Ta prosta i 
słuszna sprawa —  zdawałoby się —  powinna zna
leźć jak najgorętsze poparcie Zarządu M iejskiego. 
Tymczasem Komitet R odzicielski tej szkoły koła
cze ju ż  kilka lat u władz szkolnych i m iejskich 
o nowy budynek dla szkoły im. św. W ojciecha. M i
mo kilkuletnich starań nie może jakoś Zarzad

Miejski znaleźć ani odpowiedniej własnej parceli 
w śródmieściu, ani też nie może zakupić odpowie
dniego placu dla budowy nowej szkoiy. Dzieci ze 
śródm ieścia ma się w yrugow ać do szkół na pery
ferie miasta, gdyż rzekomo za dużo szkól jest w 
śródmieściu.

Drewniany barak szkolny był swego czasu po
myślany jako prowizorium  —  jednak to prowizo 
rium trwa już 45 lat! Zarząd Koła R odzicielskiego 
zmuszony by! odwołać się do ogółu Rodziców i 
W alne Zgromadzenie uchwaiiio dnia 17 bm. jedn o
myślnie rezolucję wzyw ającą władze szkolne i Za
rząd Miejski, by budynek szkolny staną! jak naj
wcześniej na parceli m iejskiej przy ul. Rajskiej, 
a w każdym razie w obecnym rejonie szkolnym 
śródmieścia.

Kino „ Ś W I T "  ul. S traszew sk iego  18. Tel. Nr 182-01.
Od czwartku dn 17 listopada 1938 r. Przebojowy film polski według rozgłośna] powieści DOŁĘGI MOSTOWICZA

OSTATNIA BRYGADA
W roi. gł.: Barszczewska, W ysocka, Sawan, Junosza-Stępowski, Bielański 1 lu._________

Przedstawienia codziennie o godzinie 5, 7 i 9. W  dni świąteczne od godziny 3-ej popołudniu.
Ostatnie poranki „ŚNIEŻKI”  we czwartek 17 bm., w piątek 18 bm., w sobotą 19 bm. o godz. 3-ciej popołudniu, 

oraz w niedzielą 20 bm. o goi z nie 12 w południe. — Ceny miejsc 50 gr. do 1 zł.

350-lecle Gimnajum Nowodworskiego
W  drugi dzień uroczystości jubileuszowych 

350-lecia gimn. im. N ow odworskiego w Krakowie 
w kość. św. A nny Książę M etropolita Sapieha od
prawił o godz. 8.30 pontyfikalną Mszę św. w asy
ście ks. ks. prałatów Bystrzonowskiego, Jasińskie
go i Hanuszka (b. wychowanków gimn. św. A nny), 
Podczas nabożeństwa pieśni religijne wykonał 
chór tegoż gim nazjum pod kier. p. prof. L isow 
skiej. W prezbiterium  m iejsca zajęli min. W . R. 
i O. P. W . fiwiętosławski, wicem in. Grodyński, wi- 
cew oj. dr Małaszyński, rektor U. J. Lehr-Spławiń- 
ski, ks. rektor Michaslki, ks. dziekan W icher, dyr. 
Lewicki, i inni. Dalsze m iejsca zajęli profesorow ie 
wyższych uczelni krakowskich, b. wychowankowie 
gimn. im. N ow odworskiego, poczty sztandarowe 
szkół średnich ze sztandarem gimn. im. N ow odw or
skiego na czele, uczniowie gimnazjum i tłumy 
wiernych. Po Mszy św., ze stopni ołtarza przem ó
wił Ks. M etropolita, podkreślając znaczenie chrze
ścijańskiego wychowania i pielęgnowania cnót 
obywatelskich, które cechują szkołę obchodzącą 
dziś sw ój jubileusz. Nabożeństwo zakończono od
śpiewaniem „Boże coś Poskę"...

Po opuszczeniu prastarej świątyni akademic
kiej uform ow ał się pochód, poprzedzany orkiestrą 
uczniowską i poczty sztandarowe, który przeszedł 
na Wawel, składając po drodze

hołd „A lm ac M atri Jagielłonicae",
przed zebranym u stopni W szechnicy senatem 
w uroczystych strojach, p. Ministrem i przedsta
wicielam i władz. P. Rektorowi f  p. M inistrowi w rę
czono wiązanki czerwonych róż. Na wawelu, zło- 
żono wieńce u grobów7 Jana III i marsz. Józefa P ił
sudskiego.

Po tej m anifestacji zebrani, zachowując do
tychczasow y porządek, udali się na uroczystą aka
demię do tetru im. J. Słowackiego. W  loży repre
zentacyjnej zajęli m iejsce p. M inister W. R. i O. P. 
z otoczeniem, w loży m iejskiej w zastępstwie nieo
becnego prezydenta miasta, ławnik p. Dudek w to
warzystwie starosty grodz, dr W ojnarowskiego, 
posła dr Jahody-Żółtow skiego i sekr. prezydialne
go Małeckiego, a w lożach parterow ych Ks. Me
tropolita A. Sapieha w tow arzystwie ks. infułata 
dr Podwiną i Rektora ks. K. M ichalskiego. Salę 
teatru w ypełniły szczelnie rzesze b. wychowanków 
gim nazjum im. N ow odworskiego oraz zaproszo
nych gości.

Akademię rozpoczął polonez W ładysława IV, 
w wykonaniu orkiestry gim nazjalnej, poczera chór 
pod kierownictwem  prof. L isow skiej odśpiewał 
Kantatę W. Żeleńskiego. Dyrektor Lewicki zaina
ugurow ał Akadem ię serdecznym  przemówieniem, 
dziękując zgrom adzonym  za tak liczny udział 
w uroczystościach jubileuszow ych, a specjalnie 
Księciu M etropolicie za w yjednanie błogosław ień
stwa papieskiego. N astępnie przem ów ił p. minister 
W R  i O P prof. Świętosławski. „U roczystość 350-le
cia założenia Gimnazjum im. B. N ow odworskiego 
w Krakowie —  m ów ił p .  m inister —  nie jest i być 
nie może uroczystością lokalną. U roczystości dzi
siejsze rozbrzm iew ają głośnym  echem po całej

Rzeczypospolitej, gdyż szkoła ta była nie tylko 
pierwszą średnią szkołą publiczną, ale od zarania 
swego rozwoju nie przestała być nigdy szkołą 
ogólno polską w najszerszym tego słowa znacze
niu. Szkoła ta była ośrodkiem wychow ania oby
watelskiego i narodowego. Zdajem y sobie sprawę, 
że wychow*anie powinno być oparte na harm onij
nym współdziałaniu najszczytniejszych idei chrze
ścijaństwa i humanitaryzmu oraz uczuć obywatel
skich w ynikających z głęboko pojętego patriotyzmu 
i przywiązania do swego narodu".

„O cenia jąc te zasługi —  kończył swe przem ó
wienie p. m inister —  P. Prezydent R. P. nadał 
szkole im. B. Now odworskiego odznaczenie Krzyża 
Kawalerskiego Odrodzenia Polski, oraz odznaczył 
Złotym i Krzyżami zasługi profesorów  tego gim na
zjum i liceum a m ianow icie: dr. J. Bielawskiego, 
ks. T. Czaputę, J. Gębicę, W. Heliasza, W. Koro 
lewicza, dr. A. K łodzińskiego, J. Liszkę, H. Mau
rera, I. Meyera, A. W andasiewicza, J. W iśniow 
skiego, J. Zacharę, J. Zachemskiego, A. Ziem 
skiego.

Po dekoracji orkiestra wykonała Hymn pań 
stwowy. Z kolei przemawiał prezes P. A. U. prof. 
W róblew sk i, prezes Komitetu H onorowego Jubi
leuszu. Zacząwszy od wspom nień osobistych zwią
zanych z Gimnazjum głęboko ujął w artość huma
nizmu dla dynamiki narodowej, niesłusznie dziś 
przytłaczaną przewagą techniki. W ielkość starej 
Szkoły N aw odworskiej właśnie w tym, że huma
nizm oparty na studiach klasycznych pielęgnowała 
z wielkim staraniem.

Następnie przem ówił rektor UJ. Lehr-Spławiński, 
który specjalnie podkreślił rozw ój gimn. N ow o
dworskiego i jego współpracę z uniwersytetem. 
Burzę oklasków w yw ołało przem ówienie p. Moreau 
wygłoszone częściow o w języku polskim, zwraca
jące  uwagę na nieznaną dotąd łączność szkół N o
wodworskich z Francją. Z ramienia Zarządu m iej
skiego przemówił p. ławnik Dudek, a w imieniu 
T. N. S. W. prezes okr. krakowskiego, p. W . M i
chalski, o fiaru jąc równocześnie na ręce dyr. L e 
wickiego artystycznie wykonany adres.

Następnie chór odśpiewał „Gaudę M ater", po- 
czem w imieniu b. wychowanków zabrał głos prof. 
Zachemski, w yrażając życzenie, by obecnie „bez
robotni" Plato, Sofokles, Ovidius i H om er pow ró
cili znów do sali gim nazjów i liceów . W  imieniu 
obecnie uczącej się m łodzieży wystąpił uczeń li
ceum, W erner zapewniając, że je j staraniem bę
dzie postępować w edług wskazań kawalera N o
wodw orskiego. Na zakończenie uroczystości orkie
stra odegrała marsza. ,J. K.

TABLICA KU CZCI PRO F. BRYLA.

M aturzyści z r. 1902 ufundow ali tablicę pam iąt
kową ku czci pam ięci Jana Bryla, profesora  Gimn. 
im. Now odworskiego. Tablicę um ieszczono w ka
plicy szkolnej.

-:ooo:
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Kino „PROMIEŃ** T. S. L. ul. Pod w a le  6- Tel. 12,4-26.
Oryginalny z n a k o m i t y  f i l m p o l s k i  według scenariusza francuskiego

DRUGA MŁODOŚĆ
W  głów nych  rolach: Stępowski — Gorczyńska — Zacharewicz — Wesołowski — Znicz

Przedstawienia codziennie o godzinie 5 , 7  i 9 . — W  niedzielę o godzinie 3  po południu. 
Na porankach: „ S E R C E  i S Z P A D  A“ w głów nej roli C o n r a d  W e i d t  i A n n a b e l l a

Nie urządzać zabaw  w  okresie Adwentu!
Katolickie Stowarzyszenie Kobiet diecezji wło

cławskiej wydało odezwę, przypominającą kato
lickiemu społeczeństwu przepis prawa kościelnego, 
zabraniający urządzanią zabaw tanecznych w cza
sie Adwentu. Katolicy winni wprowadzić w życie 
uchwały I Polskiego Synodu Plenarnego, które 
brzmią: Uchwała 56. § 1. Katolicy powinni wieść 
życie według przykazań Bożych oraz świecić przy
kładem cnót chrześcijańskich. Uchwała 62. a) Ka
tolicy będą szerzyli zasady nauki katolickiej oraz 
przeciwdziałali przede wszystkim bezbożnictwu, 
wolnomyślicielstwu, obojętności religijnej, sekciar
stwu, laicyzmowi, oraz walce z Kościołem i jego 
hierarchią; b ) będą bronili przykładem, słowem 
i pismem etyki chrześcijańskiej, przeciwstawiając 
się bądź obniżeniu moralności w prywatnym i pu
blicznym życiu, bądź propagandzie etyki sprzecz
nej z prawem Bożym, oraz zwalczać niemoralność 
w literaturze, teatrze, kinematografie i radio.

Sprawa beatyfikacji W andy Malczewskiej
Bawiący w Wiecznym Mieście Ordynariusz 

Łódzki, ks. Biskup Wł. Jasiński, powierzył sprawę 
beatyfikacji Wandy Malczewskiej generalnemu po- 
stulatorowi 0 0 . Franciszkanów, ks. prof. drpwi 
W. Topolińskiemu. O. Postulator Topoliński przy
stąpił natychmiast do prac przygotowawczych, 
wyzyskując tę ważną okoliczność, że jeszcze żyje 
szereg świadków naocznych świątobliwego życia 
tej wielkiej Sługi Bożej. Wiadomości ważniejsze, 
łączące się ze sprawą beatyfikacji, należy kiero
wać pod adresem: ks. postulator gen. A. Topoliń
ski, Roma. P. SS. Apostoli 51. (K A P ).

Jubileusz lwowskiego Zw ią zk u  Teatrów 
i Chórów Ludowych

W tych dniach Lwowski Związek Teatrów 
i Chórów Ludowych obchodzi 30 - lecie swej 
pracy. W  poczynaniach swych Związek Lwowski 
nie był i nie jest osamotniony. Na terenie Rzeczy
pospolitej w r. b. pracuje już 10 regionalnych 
związków teatrów ludowych. Są to związki: mazo
wiecki, pomorski, wielkopolski, śląski, małopolski, 
lubelski, lwowski, wołyński, polerki, wileński. One 
to skupiają w sobie całą rodzinę teatralną i współ
pracują z instytutem teatrów Ludowych w W ar
szawie. Jednoczy je  wspólna idea. W roku 1937 
było w Polsce 10.146 zespołów teatralnych, zgru
powanych w 10 związkach regionalnych. Bibliote
ki instruktorskie zawierały 13.868 tomów. Szatnie 
posiadały 28.066 sztuk garderoby teatralnej na 
ogólną sumę 375.818,04 zł. Dochody ogólne wyno
siły 133.699.45 zł., wydatki 132.605,56 zł.

R a d i o
TELESKRYPTOR W  RADIO. W  dziale inwesty- 

cyj Polskiego Radia zanotować należy nowy naby
tek: jest nim teleskryptor, zainstalowany w końcu 
października b. r. w lokalu redakcji Dziennika Ra
diowego w gmachu przy ul. Zielnej. Jest to ma
szyną do pisania, przystosowana do automatyczne
go przyjmowania tekstów. Maszyna wbudowana jest 
w specjalną szafkę, zakończoną od góry wiekiem 
szklanym. Wewnątrz znajduje się układ przekaźni
ków elektrycznych, odpowiadających układowi kla
wiszy maszyny do pisania. Taki sam układ znajdu
je się w automacie nadawczym w punkcie nadaw
czym PAT-a przy ul. Królewskiej w Warszawie. — 
Przekaźniki zasilane są prądem elektrycznym. — 
W  ten sposób uderzeniom klawiszy maszyny na
dawczej w Agencji PAT-a odpowiadają uderzenia 
w teleskryptorze, zainstalowanym w punkcie od
biorczym. Przez wałek maszyny przewija się jak 
w zwykłej maszynie do pisania papier również au
tomatycznie rozwijany z rolki, umieszczony w tele
skryptorze. Automat pisze z szybkością 400 znaków 
na minutę. Dzięki temu depesze zredagowane w 
Polskiej Agencji Telegraficznej teleskryptor odbiera 
bezpośrednio w lokalu Polskiego Radia i bez straty 
czasu na dostarczanie ich, jak dawniej, przez goń
ców. Takie teleskryptory znane są już i stosowane 
w redakcjach większych dzienników Warszawy i na 
prowincji.

Programy stacyj radiowych
W TOREK, 22 LISTO PAD A  1938:

Warszawa i program ogólnopolski: godz.: 6.30 Pieśń 
poranna; 6.35 Gimnastyka; 6.50 Muzyka z płyt; 7.00 
Dziennik poranny; 7.15 Muzyka z płyt; 8.00 Audycja 
dla szkół; 11.00 Audycja dla dzieci starszych; 11.15 Mu
zyka z płyt; 11.57 Sygnał czasu i hejnał z Krakowa; 
12.03 Audycja południowa; 15.00 Powieść czytana; 15.30 
Muzyka w wyk. O. R. P.; 16.00 Dziennik popołudniowy;
16.05 Wiadomości gospodarcze; 16.15 Przegląd aktu
alności finansowych; 16.25 Pieśni; 16.45 Recytacja ze 
Lwowa; 17.00 Audycja śląsko-Iwowska; 18.00 Audycja 
dla wsi; 18.30 Audycja dla robotników; 19.00 Koncert 
rozrywkowy; 22.00 Powieść mówiona; 22.15 Koncert 
chóru; 22.55 Przegląd prasy; 23.00 Ostatnie wiadomo

ści dziennika wieczornego; Komunikat meteorologiczny;
23.05 Wiadomości z Polski.

Kraków: godz.: 6.57 Pieśń poranna; 8.10 Muzyka 
z płyt; 11.15 Muzyka z płyt; 14.00 Muzyka obiadowa; 
14.50 Program na jutro; 14.55 Sprawy gospodarcze;
15.15 „Czy wiecie, że...“ ; 18.00 Muzyka kwartetu; 22.55 
Lokalne wiadomości sportowe; 23.05 Zakończenie au
dycji.

Lwów: godz.: 8.10 „Dzień krwi i chwały"; 11.15 
Muzyka z płyt; 14.00 Obrońcy przed mikrofonem; 14.30 
Pogadanka; 14.45 Wiadomości gospodarcze; 14.50 Gieł
da lwowska; 15.15 Program na jutro; 17.30 Przemó
wienie gen. Boruty-Spiechowicza; 18.00 Wiadomości bie
żąca z miasta i prowincji; 18.05 Rozmowa ze słuchacza
mi; 18.15 Muzyka z płyt; 18.20 Pogadanka; 22.55 Od
czytanie rozkazu z dn. 22 list. 1918 r.; 23.05 Zakończe
nie audycji.

Katowice: godz.: 5.30 „Dzień dobry"; 6.30 Program 
na dziś; 11.15 Muzyka z płyt; 14.00 Wiadomości go
spodarcze lokalne; 14.05 Koncert życzeń; 14.35 „Swa
czyna u Dorotki"; 14.55 Wiadomości bieżące i giełda;
15.15 Gwęda o literaturze; 18.00 Kronika; 18.15 Nowo
ści z płyt; 18.25 Wiadomości sportowe; 22.55 Komu
nikat bieżący; 23.05 Zakończenie audycji.

Programy stacyj zagranicznych: godz.: 18.30 Deutsch 
landsender. Recital fortep.; 20.05 Radio Romania. Kon
cert symf.; 20.10 Lipsk. „Rigoletto" — opera; 20.40 
Sztokholm. „Tannhauser" — opera; 21.30 Lyon. Kon
cert muz. francuskiej; 21.30 Paris PTT. Wieczór pieśni 
francuskich; 21.30 Wieża Eiffla. Koncert symfoniczny.

PROCES KOM UNISTYCZNY W  W ARSZAW IE.

W arszawa, 20. X I. (Teł. w ł.). W e wtorek 22 hm. 
rozpocznie się w  warszawskim Sądzie Okręgowym 
proces komunistyczny. Na ław ie oskarżonych za- 
siędzie 13 osób, między nim i Maria Kaczoha 
i student Prusak. Główna oskarżona ukrywała się 
przez dłuższy czas w jednym  z warszawskich szpi
tali na oddziale dla obłożnie chorych  pod przybra
nym nazwiskiem.

Na rozprawę wezwano 50 świadków i kilku bie
głych.

 : o o o : ----------
Przemyśl

KURS PŁYWACKI DLA MŁODZIEŻY pod kie
runkiem p. płk. Jakubowskiego organizuje L. M. 
i K. w Przemyślu, w krytym basenie garnizonowej 
łaźni. Po kursie odbędą się zawody o nagrody prze 
chodnie ufundowane przez L. M. i K.

KURS MODELARSTWA OKRĘTOWEGO dla
nauczycielstwa w specjalnej pracowni przy szkole 
pow. im. Piramowicza odbędzie się w Przemyślu, 
staraniem Zarz. Obw. L. M. i K. w Przemyślu przy 
finansowym poparciu Zarz. Okr. L. M. i K. w Jaro
sławiu. Kurs potrwa tydzień. Ak.
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UJARZMICIE M l
P ow ieść współczesna z Dzikiego Zachodu. 

Adaptacja autoryzowana Eugeniusza Bałuckiego.
—  Zaraz panu powiem, o co chodzi —  ciągnął 

Jack Bogey —  ale pan musi mi dać słowo, że ni
komu nie powtórzy tej rozmowy niezależnie od te
go, jak się ona skończy: rozejściem  się czy zawar
ciem umowy. Zrozumiano ?

Choterski zawahał się —  takie przyrzeczenie 
miało dlań bezwzględną moc wiążącą. Po krótkim 
namyśle osądził, że w tym łub innym wypadku to 
nie może m ieć wpływu na ukształtowanie się na j
bliższej przyszłości, i dał słowo honoru.

—  W eil —  ośw iadczył Jack Bogey i z zadowo
leniem potarł dolną wargę. —  Jesteśmy w porząd
ku. Co to chciałem  pow iedzieć...? A ha! Zebrałem 
o panu dość szczegółow e wiadom ości...

Rzyszarl Choterski uniósł się na krześle. Krew 
uderzyła mu do głow y gorącą falą. Zarum ienił się.

—  Niech pan siada —  rzekł zimno Am eryka
nin. —  Wiem, że pan miał pecha na poprzednim 
stanowisku. Rusztowania zawaliły się i...
—  To był sabotaż... —  wyksztusił inżynier i zaci

snął pięści w bezsilnej wściekłości. —  To mnie 
prześladuje i tu w Am eryce... na każdym kroku. 
Pracowałem  uczciwie... w najlepszej chęci...

Jack B ogey przerwał mu niecierpliw ym  ruchem 
ręki i ukradkiem rozejrzał się dokoła —  kilku go
ści, siedzących w ogrodzie hotelowym, już zw ró
ciło uwagę na Choterskiego. To sprawiło Am ery
kaninowi wyraźną przykrość.

—  Spokojnie, mój panie, spokojnie —  dodał 
zimno.

Choterski ocknął się. Z pewną trudnością stłu
mił gniew. Starając się nadać głosow i obojętne 
brzmienie, zapytał:

—  W  takim razie dlaczego pan mi chce powie
rzyć budowę zapory wodnej ?

—  Bardzo proste! —  odparł Bogey. —  Dobry 
zarobek postawi pana na nogi, a pod tym w zglę
dem pan nie jest zepsuty, w ięc będzie pracował su
miennie, po pierwsze dla pieniędzy, po wótre dla 
rehabilitacji. Rozum ie pan? Trzeba zatrzeć przy
kre wrażenie po ostatniej klęsce. A pan to musi 
koniecznie zrobić, w przeciw nym  razie trzeba bę
dzie postaw ić krzyżyk na zawodzie inżyniera.

Choterski skinął głow ą i popatrzał uważnie na 
B ogey ’a.

Znalazł się dobroczyńca! —  pomyślał. —  
A przecie widać z każdego ruchu, z każdego sło
wa, że to jest twarda bestia! Am erykanin, Kana

dyjczyk czy A nglik? Licho w ie! W  każdym razie 
wygląda na człowieka, który po trupach chodzi...

—  Krótko mówiąc, dobrodziejstw o! —  pow ie
dział głośno. Rzadkie zjawisko w obecnych cza
sach.

—  D obrodziejstw o?! —  roześm iał się Bogey. 
Bynajm niej, bo ta historia w cale nie jest taka 
łatwa, jak  się panu wydaje. Powiem  panu w  zau
faniu, m ister Choterski, że każdy inżynier —  Jan
kes, oczyw iście —  ju ż po trzech tygodniach rzu
ciłby tę sprawę. Powiem panu szczerze, że już 
trzech tak odeszło. Łatwo się dom yślić, że nie
wiele zrobili.

—  Tego zupełnie nie rozumiem —  odparł Po
lak kręcąc głową. —  Jednak jeś li to jest sprzecz
ne z prawem, to ja  też się zrzeknę, choćby pan 
mi proponow ał tysiąc dolarów m iesięcznie.

Am erykanin wetknął dwa palce do górnej kie
szonki kamizelki, w yjął cygaro, rozpalił je  powoli 
i dokładnie, zaciągnął się kilka razy, potem prze
sunął dłonią po gładko w ygolonej pom arszczonej 
twarzy.

—  M oje warunni 3ą następujące —  pow ie
dział ozięble. —  Przekazuję panu budowę zapory 
w odnej, płacę tysiąc dolarów m iesięcznie, oprócz 
tego daję utrzymanie i barak mieszkalny w obo
zie robotniczym .

(Ciąg dalszy nastąpi).

Wydawca: za „Katolickie Towarzystwo Wydawnicze" Ska z o. o. dr St. Kijak. — Redaktor odpowiedzialny mgr Konstanty Turowski.
Drukarnia Polska, Fr. Zemanka w Krakowie.


